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Wzrost bezrobocia 
i obniżka plac w USA 

Wedlug danych urzędowych, już siód 
my miesiąc w Stanach Zjednoczonych 
notuje się ciągły spatlek zatrudnienia. 

W kwietniu zostało zwolnionych 330 
tysięcy robotników i w ten sposób licz
ba pracowników, zredukowanych w 
okresie od września r<>ku ubiegłego, 
powiększyła się do 1.500 tysię.cy osób. 
Nastąpiła także obniżka płac. W 

związku z tym, że zatrudnieni robotni
cy pracuję nie cały tydzień. płace ich 
zostały również zmniejszone. Przedętny 

-----------r--------------------f9"------------------------------------~----------------------~----------~ zarobek robotnika w kwietniu rb. był 
I Nr 142 (1154) o 2 dolary 50 centów niższy, aniżeli w ROK IV. t.ODż, ŚRODA 25 MAJA 1949 ROl{U grudniu xoku ubiegłeąc.ao • .._ ____ _ 

Powrót do· Poczdamu i jedność Niemiec 
oto fundament, na którym budować można porozumienie i trwały pokój 

Przedsta.wiciefo ł W czasie wczQrajszego posiedzenia Rady Czterech .Mjnł~trów za,bierali głos 
mooarstw nie po raz wszyscy czterej uczestnicy konferencji. Zebraniu przewodniczył z kolei min. 
pierwszy mają do ez> Bevin, 
nlt'nla z problemem 
ekonomicznej 1 poli· Poniżej cytujemy fragment p·rzemówienia min. Wyszyńskiego, dotyczący 
tycznej jedno!iei Nie- pr-Oblemu jedności politycznej i gospodarczej Niemiec. 
wi\!c. Jeszcze podc7 as 111111111111111111111111111111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
wo.iny na konfl'l'en- taryzmi1 i faszyzmu niemieckiego, winna była ten wykona w pełni swe zobowiązania wo
cji krym~kiej s7.efo- zabezpieczyć rozwój handlu i życ1a gospodarcze bee innych narodów. 

. Wo<' 3 wiell>irr ino· go Niemiec, winna ona był:l zabezpieczyć roz· Dalszy rozwój zasad wymienionej wyżej p<> 

wiele uwagi. Ustali-· ' 

dzieckiego doszli do wniosku, że konie:;zne 
jest poczynienie przygotowań do utworzenia. 
tymczasowego rz.ą,du ogólnc1o11iem:ieckiego. 
Podkreślam - mówił minister Wyszyński -

że chodziło o utworzenie rzą.du ogólnoniemiec. 
kiego. Wniosek ten był zgodny z przyjętą w 
Pci::zda.mie zasadą politycznej jedności Niemiec 
i nadaw2ł tej zasadzie konkretne formy. 

\V toku dalszych swych wywodów 
min. Wyszyfo:iki wykaz,al, że · dążenie 
do jedności Niemiec w oparciu o Urkład 
poczdam~ki jest jedynie. mo1ż'1iwym "a 
runkiem roz,viązania pr01blemu ·1I1iemiec 
kfogo i ustano\Yienia pokoju. 

carstw - ".wi;pJm wój handlu wewnętrznego 1 zagranicznego o. lityki w stosunku do Niemiec znalazł wyraz w 
!ł-~H.Jziecklego, S!an~w r?.z stosunki gospodarcze między Niemcan1i a decyzjrch, przyjętych w 1947 roku na. 4 sesji 
Z;t·~OC'l<>n:v.1:11 1 W•"I innymi krajami, co nłatwibi>Y zadosćuczyrue_ Rady Ministrów spraw zagranicznych w Mos. 
~le;1 !<rvfan_.1 - 110.- nie pokojOwy'..n wymaganiom i' potrzebom nii.ro kwie, kiedy to ministrowie Francji, Wielkiej 
sw1~e1ll teJ kw•~-shi I du niemieckiego i zagwarantowanie że naród Brytanii, Stanów Zjednoczonych i Związku Ra 

~c:!~d u~~~s~~~~~e d:~~E~:~~u:~1~:~1:~~ I . . Z a e WYSZYŃSKI ~~s;{e :te:fos~':~np~;, zll e c r n e 1. e s t b ,. 
kiego i hitleryrmu, stworzenie gwaranc.ji, i;e ' 8 •• 
Niemcy nigdy już w przyszłości nie będą w 
.stanie narusayć pokoju całego świata. · h d h 
1ro~i:li::~YZJ~~~~:~y~:1r~el~i~z:~:: usiłu1·ą „dowieść" ministrowie państw zac o nic 
nli uznali wtedy, ie decydowanie o losie Nle -

stawie sprecyzowanego programu. Pń7.nle.f 

• 

mfec hltlerowsldch możliwe Jest tylko na pod Ni·eudolna obrona poli·tyki· fakto' w dokonanych 
przyłączyła się do tego f FrańcJa. W czasie wczorajszej sesji Rady Czte\' Ac;Pes<:.f4~;i'~'it,ąpit i oryginalną tezą, że I rzeczy, jaki zapanował w Niemczech, był • 

B,;vło to, Jak wszyscy wiemy - <:Jągnąi Wy 'rech charakterystyczne były usiłQwania utworzi>.nle 'Bizonii i później Trizonii by- następstwem me separatystycznych poczy
szy~I - w prz~ądzłeń k!i;ski Niemiec hltlc- min. Achesona usprawiedliwienia" sepa. ło „postępem w dziele zjednoczenia Nie- nań mocarstw zachodnich, lecz właśnie 
rowsk1ch. W 2 miesiące poznlej na konferen• " . . , . · p d 
cji poczdamskiej, już Po kapitulacji Niemiec r~tystyczny,c~ poc~yn~n pan~w zachod- miec, dokonanym . kosztem setek miho- ocz amu. , _ . 
hitlerowskich, osiąłllieto nowe porMumienie mch odnosme N1em1ec. Min. Acheson nów dolarów". Rozwijając dalej swą tezę, Jedn:r:n:i z argumez:tow p~z~c1wko Pocz-
co tło zasa.d ekonomicznych f polltycznych twierdził, że układ poczdamski dotyczył jakoby utworzenie Trizonii pod kontrolą damow1 Jest - zdamem rmmstra Schuma 
skoordynowanej polityki Aliantów w stosun- tylko początkowego okresu kontroli Nie- USA było krokiem w kierunku zjednocze
ku dn Niemiec. Konferenda poczdamska usta miec. Od· tego czasu - oświadczył Ache- nia Niemiec, Acheson wyraził opinię, że l 
lila, ze przebudo~a Niemiec ma nastąplć nil son - „zawarto inne układy i nie można uwieńczeniem tego dzieła byłoby przyłą- I 
podstawach pokoJo~yc~ I demokratycznych, iść wstecz", dając w ten sposób do zrazu- czenie do tego tworu również strefy ra- t 
uznano to za naJwaznie.1i:zy cel pollt:vkf 4 mo mienia że powrót do uchwał poczdam- dzieckiej (!) ! 
cars~w w ~tosnuku do Niemi.ee, WYf'~odi:ąc z skich byłby - jego zdaniem - krokiem Z kolei zabrał głos francuski minister ; 
zało:zenla, ZP. Niemcy stanowią całośc ekono· t " " · · h S h t · 
mlczną i polityczną. Wyra'Ziło się to w szeze· ws e~z_: .. . . . spraw zagramcznyc c uman, s araJąC I 
gólności w decyzji utworzenia neregu nie- Us1łuJąc uzasadmc poczynama USA I m się również podważyć znaczenie układu· 
mieckich departamentów administracyjnych nych mocarstw zachodnich w Niemczech, poczdamskiego i sugerując, jakoby stan : 
?: sekretarzami stanu na czele. --------~--------------------- 1 

W ten sposób - pOd.kreśUł minister Wy. 
szyń.ski - już :pa konferencji poczdamskiej 
zwycięskie m~IC?rstwa. mmafy, że będą. trakto 
wały Niemcy jako całouć w sensie politycznym 
i ekonom.:~nym - i było to shlszne stanowi. 
sko. 

Uwolnił Eisleral J „." , 

- żądają robotnicy londyńscy ACHESON 
SCHUIY!AN 

Tylko pod warunkiem poszanowania. zasady 
jedności Niemiec w sensie ekonomicznym i po 
litycznym, możliwe jest urzeczywistnienie tych 
zadali, jakie postawili przed sobą. kierownicy 
4 rządów w swej polityce wobec Niemiec. Poli 
tyka. ta winna była. zapewnić likwidację mili 

Tymczasem· pan sędzia czeka na 
rozkazy z Waszyngtonu 

dalsze 1 

Zwycięski pochód trw~ 
We wtorek londyński sąd kamy na Bow -

Street rozpatrywał ponownie sprawę Gerhar
dta Eislera. 

Na wniosek pełnomocnika Stanów ZjP.
dnoczonych sędzia Eastwood oświadczy!, że 
zarządza dalsze odroczenie raz.prawy. 

Z protestem przeciwko temu wystąpił obroń 
ca Eislera adwokat Collard. 

Jak donosi Agencja Nowych Chin, wojska 
ludowe, które wyzwoliły Sian, stolicę prowin 
cji Szensi, oswobodziły również 3 miasta, bę
dące węzłami kolejowymi i 2 miasta. gdzie 
znajdowały się siedziby władz administracyj . ">'l pr:zemówieniu swoim 
nych, na zachód od Sianu. uwagę sędziego, że obrona 

VI ludowa Armia Wyzwolenia za~~ła mia- chwili obecnej wyczerpujące 
sta Hoszengcziao. Tingsekiao i Sienirig, pn· menty w sprawie Eislera. 

Collard zwrócił 
po.>iada już w 
dowody i doku-

łożone wzdłuż !inni kolejowej Kanton-Ha~- Tłumy mieszkańców Londynu, dziennikarzy 
kou, 35 mil na południe od Wuczang, stolicy i fotografów, gromadziły się od wczesnego 
prowincji Hupeh. ranka przed gmachem sądu karnego na Bow-

Street w oczekiwaniu samochodu policyjne
go z Eislerem. Nie chcąc dopuścić do demon- . 
stracji w obronie Eislera, policja przywiozła I 
go do sądu we wczesnych godzinach ran-
nych bocznymi ulicami. Eisler musiał czekać BE VIN 
kilka godzin na rozprawę. W międzyczasie . . . . . 
sąd rozpartywał sprawy kilkunastu pijaków, na - ~kohcznosc, ze nawrot do Poczdamu 
oskarżonych o zakłócenie porzadku publiczne „uczymłby bezpłodnym wszystko, czego 
go · dokonano w zachodnich Niemczech w 

Podczas. gdy w sądzie toczyła się rozprawa ciągu ubiegłych 18 miesięcy". Co się ty
przeciwko Eislerowi, na ulicy odbyły się de- czy udziału rządu radzieckiego w kontroli 
monst_rac_je :obotników, fiomag~jących . się Zagłębia Ruhry, mówca wywodził, że naj 
zwol1'.1ema ip1slera. Dem~nstran.C'l rozdz1elah lepszą metodą kontroli międzynarodowej 
u!otk1: w kt?rych podkreslon.o. ze aresztowa- byłoby utworzenie specjalnego i>d t · 
me E11\lera t przytrzymywanie go w areszcie cieL'ltwa 4 mocar · . · prz · s awl 
stanowi pogwałcenie prawa azylu. , . st": z udziale~ reprezen

ta.ntow 1.11nyc~ panstw, gramczących z 
N1emcam1, ktorzy mieliby głos doradczy. 

Ku C. e n t r u m Sza n g ha· 1· u . ~hu~~tI~ucji po\~inni :it~i:nieri;:;~~~ . zentowani delegaci niemieckich sfer go-

. :~rł~~i~:rt~m~~~.s~~~ s!f~~te~ag~:s~;~~~t 
. posuwają s~ę powoli wojska ludowe, oszczędza1ąc mias~o ~ri~~~~~~c z~~~~~i:0d:~~~~ae~~n;:z~~:~ 

· · · I · · , · , I i . . . . . . . łego postępu politycznecro i gospodarcze-
Korespo'1Jdenc1 arnen·kanscv stwicr- zdamem \\·1t~kszo,sc1 ko1·espondento\' dum 1 ze w na,Jbl1z:;;zych d111Hch nalezy go" który wyraża się r~ekom.o w „ 

ci·~ają W ~\'>yCh dOlll(}Sieni:ł't'h. że głów- amerykańskil'.'h, tłumaCZ\' Się tym, że Oczekiwać klęski ~Cjs.k nacjonalistyCZ• mo~arsiwa zachodnie zdziałRJy W'~~~~ 
ne wal'l;:i w Szamgha.iu toczą się '" dal- doWództwo ludowe stara się uniknąć nych na tym froncie. l czech zachodnich. Bevin usiłował dowiefć. 
szym ciągu wzdłuż północno-z.achod- powstania takiej svtuacji, w której do- Podkreśla się, że d0>\>;ód·ztwo kuomirn- że Wielka Brytania starah się być wierna 
,nieo'O wybrzeża i•ze•ki Wan"'-Pu prze- szłoby do cię-ikich walk ulicznych, tangowskie dąży QlbeC11ie do skrócenia układom poczdamskim. Wre3z~ie _ po
pły~'r,ajacei przez środek mi;sta.' Woj- gdyż mogłoby to spnwodować wielkie ~inii obron1n:vch .i do utrzymania ich ?obnie jak Achesoi;,-:- Bevin wyraził się, 
sika ludowe znajdują się już w odległn- zniszczenie miasta. J~szc.ze prze~ .Pe"'.1~n czas w C·~~u zap~'". ze z~ l?u_nkt wyJsciowy należy przyjąć 
ści zaled.wie 3 mil od da,Ynej koncesji Kiezależnie od clrndlo,w:vch zmian '" me.ma mozllwosc1 ewakuac11 częse1 stan rstmegc:v obecnie, a nie „cofać się 
francuskiej, stanowiącej „Serce Mia- s.1·tuacii na poszczególn~·cb odcinkach ganniwnu drogą morską. lecz jest Wl'Jt- wstecz". W ten sposób, podobnie iak jer:ro 
sta". f:l'ontu. w:vsłan.1~i~y amel'vkańscy wyra- pliwe: cz.v taktyka ta dopro1wadzi do przedmówcy, brytyj~ki minister spraw' z"'a-

Powolne posuwanie się wojsk lurlo- żają. zg-0diną. op11Illę co do tego, ze bitwa skutku. I granicznych usiłował bronić polityki fak-
wych w lderunku centrum Szanghaju, o Szanphai wluoczvła w ostatnie sta· I tów dokonanych · 

• 
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M~!l.olal O~hlopkaw o Polsce 
• • z 

. 
\1tRE1Y odm~lowywać twórcze życie naro~u.- w· 

dramaturgan1i - drogą do uzdroV1łenia 
Znany z pobytu w Polsce zna.komity reżyser i kierownik Moskiewnkiego Teatru w Pradze. który "'::;ta" ił ohec·nie sztu-

Dramatyczuego Mikol:i.j Ochlopkow ogłosił przed kilkoma. dniami wrażenia ze swej po. kę 0 p·lanie pięcwle\!nim 01api'1la1nę 
dróży do Polski i Czechosłowacji, które zamieSzczamy poniżej w skróceniu. prr,ez rohotnika rze·;; ld<::>go. 

Prze.z d'va mies ince :'\To. kirw.::ki Tea,trl "'~""'nuć wnio>:e·k. ŻP dramatur.dzv tych iero;p·omni:rne ~fl 11P.$Z·e wrażenia z 
D1'amat~TZTI~' ba vl na pośchmych wy· krajr'iw nie zdołali fos7c~e stwonyć pnhyfu w fohn·karh i krl'palnia·ch Cze
sti;par,h w Po,sr.e i Cze~hosłn1,..•ac~i. d1 eł, ktbre malowałyily twórcze życie clmsln\, 11rji i Pol~ki . W cza>:ie zwie
li1•zM1zili{.rny przed-;ta\\ienia \v Pradze ir.h narOdów, k:rncz(lcych d.rogl) budnw·1rtz::1nia kop:1]ri n• . T!ll'~\vskie.i O~trawie 
B!·nie. '.\foraw<:ldri 0--trawi .0 J\osz~·- nictwa sor.jRlistycznego. '" każd,·m ra- i Kato·\Yirarb zapoz. 1111li!>m~· sie z war'l.rn 
rarh. a qiaf't~Priie w 'Y;:ir<:?.>łWl<', ł.o : lzi, zir <>ztuk t;::kirh jest .ie!"zcze niewiele kami prnrv u:ól'llików rzeskich i pol
l{ralrnwie i K:i101\·i1·n1 h . Nasza .,,ad:róll W trafrach idę. P·rze..,yażnie sztuki, sąrn- skirh. wir\r e)j::my r.ntuz.ja2'1J'I, w jakim 
przyuir..sła nrnn mnóshl"I) n.i'J~apomnia- tC' na tle 1vailld p.atri-otów C:7:rchD"ło1war nr"lr.uią 111. ~h:le, prukr:iciaj~c niejed-
nych wrat.eń. · kic'h L n·Ol"kirh z 01<uipa1n!em nirmier· nuki:otnie plany. 

I{ie·dY st.airam sir. n~Y~lrntat~· 701\·ać. kim, a!ho utwvn• kln.s,·cz1nei nrc1mf!tu1·- Trncino w kriitkim art>'kule opiowie-
wrażenia, jai{ie orlnic·slPm w rz;::sie t<->- gii ro~yj"11 iej i ra::lzierkiPi. Ponarltri ;:ifj d?irr 0 "",z'·„f.kirh wr::i7rniarb, które 
i:ro rlw11rnie.się·rzne1rn P<lhytu n.a \Y:V"tę- sr,e teRtralne r.zi;>sto są .ir:;:zrzr. raf.min- orlnió«l lu1żtlv 7. na" Chria1'bym_ koń
P:'i.Ch. kied~r wo;p.orniinam se.rclccrne 1'07.· !'ane be7itleOwvmi sztukami drnmntnr- cr,ąr p0„-j,,,JziC'ć .irrlnn tylko: główne i 

· mC>WY z ludimi w Czerhoislowac.ii i Pol ~ów an~J Osaskich. .112iwnżniP.i<:zr wr::iżPniP ia.kie w)·nie-
sre, .<opotkania z działa("'l'.~mi Jlflll."two- '""ctnii> się nam, że hyl-0hy JeiniC'j tHb·- f<li~my :r. ·Ni<:zri rn-lróży. to poczucie 
wymi. ai·t~">'fami inżynirr'lmi, lrknna hy wysiłki zesno!llw teatralnych ~ker<>- Cflrnmn<>j »r:<:vjaźr:;i i wdziticrn-0ści, ia
mi, n~uczyrirlnn;L roholnilrnmi i Plai- wani} DĄ w·"pał~racę z 11owymi drama- k~ źywfo clo "We[11:\ br:Jła Zwią:cku R.a
i::trami. &Oraz Wl~kszy szacunP.k hnih·i turnami. którzy przych{ttlz~ efo teatru z d7iec~iPqO - narndy Pols.ki i Czecho
vire m.nłe łUlh~h.n.il'tHl lJlPl(!ll m'IS rOb'lt- -r.rzemvs .u, :re Wfli. 7, szcre9ów in eu. f:fowa(:H. P1·zę;;y~amy Wł\rn. drod:zy 

· nlczycl! l?'~yfl.wu tvri1 kr?.i6w. któm genc)(fr.h. Z:i przykłarl nwże l'luż~-r: pnyj~ci~łe n11rąr." 11r>nhow],.,nia i tycze 
pr7ehu.~.owuff'l s..,..e 7irr.i" n;i nvwych, cle· udane do~'Yiad ,zeni?- rdn:cra B11ri?.11n n•fl n11jwjiek::: 7 vf:l 5uk1:,.,sóv1! 
mol{rat,·!'.zn11oh 1a<iadaoh. .....--~----~~-..,_·_,_......, __ ~~-~~--~~-,._.,~~-----~-

wig,Jiśnw z czPch()"'lowar'kim"i i pDl~k'.- · 'łG!l:B~ ~tur~~ &o lf~~ll'.JJQB.S. 'f.v · ""' 
z wiPl'kim 71'.lint!'~·ei~o·" aniem ro71m:-t· I ftmi&...nlMlri.., !!!l • l.rl9i:e„&dl:it.f!H1 

~~n~~~;a1~~n~c~:ia~:.:n~!n;7dt~i~~i:n;::I n•„ sm iłowana pr· zez O auli nów Ś~:1. r:,:,~!~~!~~:· !~::~~!~~ "~:~;~:~~~ ~ ~ . ~ ~ . . 
;„„:~~~;:~n~;T;,;;, Y!SlTÓfor.P~y P<ih'.u 

1
; Ce~żkee wanmki ~racv zmusiły ją do rezygnacji z posady 

Pra~n<;>liśnw or7\·\\·ifiric z?.r>•n•".nPr l'i':' „Dziennik Zachodni'· zamieścił list .1ed- I ce iwtalację elektryczną, nie płaci w ogóle ko 
7 fp,atrami nA::;:".\Th prz·•.iariół. '.YsT:- nej ze swych czytelniczek. który jako cha- mornrgo. • 
$tlde wolne rhwilP. a hYlo irh niewiele rakterystyczny dla działaJnąśCf pewnej czę3 O. przeor Raczy:dski skierował przeciwko 
- ho po'Z.a 50 rn·zed.::t::n~rie·ninmi w te:i.- ci kleru cytujemy w skrócie. mnie sprawę do sądu, żądając wyeksmitowania 

t d · 1 · ' l J 1 o t 6 mnie z zajmowanego mieszkania., przy czirm po 
1'ZP - llr7A'.l 7:1 I~m'' o rn o 9 wys rn w Nazywam się Stefania Jasak. Wra.z z moim 

f h k l · 1 l · h t J 'ś wołał się na to, i:i: mieszka.nie moje jest loka. 
w H n •l'IC' 1 l rn•pa mar - s era .l my brntem StaniEławem ' Jasakiem, zatrudnionym w 
f „ i ć lem sluzbowym, przydzielonym w swoim cza.. 

r e '\'ln.sw eei na Oibr.inPniP. przedstn· sezonie budowlanym w charakterze robotnika. sie śp. ojcu mojemu. 
wirń teatra!nyrh l n<JW'l.'C:b filmów pol- murarskiego, zajmuję mały pokoik z Jr.r:chnią w Wszelkie prośby i błagania. z mojej strony 
~ldrh i C2'ethosłf:>wa<".ld.ch. domu Nr 11 przy ul. św. Kazimierza. w Cz~st.o. nie odniosły żadnego skutku. oo. Paulini nie 
"' różnych mia<:tqrh pol$l·ich - w chowie. Ojciec mój, Antoni Jasak pr?lr:Owa.ł w pomni na to. że tylko z ich witiy znajduję się 

\ ~"'l'"za"· ie, Lnrt<i i Kn1k0"·ie on:h:>rln- KlMzt':trze Jasnogórskim bez przerwy przez 43 obecnie w nędzy, wystąpili do sąd11 za pośred 
'"(m~' no1<:'kie o;ztu.ki w<:nólr:7.P<>ne i kl:i- lata. n ctwem swego anwokata i uzyskali zą,dMl\ eks 
"' 1'7,11"'. 1~id:rinliś:my ki Jrn tle '\>ryc:h fil Ja również pmcowałam w Kln~zt.orze Ja no misję. Równocześnie uzygkali n~kaz eksmisyjny 
mów - „Ost~tni ełav", . •, "' '· r„.„ .•• . „. górskim, gdzie tlllde zatrudntony był mój bnt. przeciwko repatriantowi ob. Janowi Osakiewi 
• „ ·. sz,..rco krótkometraiowycb filmów Mimo ciężkiej pracy, trwającej po kilkanPście czowi, J-tóry wrjlz ze swoją 6-0sobową rodziną 
- kronike filmową, która u+rwalila roz godzin dziennie zarobki na.@ze, o.1ca, br~ta i z~jmnje od kilku lat nędzny pokój w dornu Nr 

mo.1e były tak n9dzne, t6 nie wystl\Iczyły M~ 1 1 A .,. • 

mełtll morn.r'llly natrhnJunci prRCV pa· wet na skromne jedzrnie Prze ca"· czas na„ O przy u. DW. uarbary, stanowiącym także 
ł-'otó 1 '·i ł d o·"'· d- k · · · z '" v.-ła~ność OO Paulinów. -
n „ 'I"" PO '"'' .{' t nfl uuu vwO. . ra1_~· ~zej pracy nie ekorzystalii!imy ani razn z przy. 
~il r»nf!!"fa w1"' !Octu k, które ()1he11·ze 11 !'\·i sh1gn,j.,cego nam urlopu, Nie byli~my n~wet i1- zos:'i ~~u d~a~~a~~e~":i~b~ksmiBji ustalony 

m" ,,. Pnl<:"<> i C„rrh'Jł<:1 n,,·l'!rii p,.-1:i'.n.my ! bezpieczeni, choć jako pracownicy Kl~sztont 
„- -~------ •• - - ·- '1 m.i.e\iśmy do takiego ubezpieczenia psłne prnwo W tych warunkach grozi mi utrata. nawet 

A t ' • " • tf>go ekromnego dachu nad głową. jaki obecnie 
r u~cn - .raorlllft"C , a Klasztor - obowiązek. pos!a<iam. Mnszo jeszcze nadmienić, że w swo. 

· W~ !!I ~ Ili !tł I' ' Brata mojego OO Paulini zwolnili po d.zie- " 

h I• d Ł d • .1ej skardze eksmi•yjnej OO Pa.ulini wbrew naj nrzy ee a I na W~Sfęoy O O Z:I sięciu latach bez żadnego odszkodowania.. Ja „ .,, oczywistsze.i vrawcłzie, w.wartej w no~iadanych 
N" :r.am'Os:!'P.ttfo Zltr7itdu ~!ńwneno zmuszona. byłam w koticu zrezygnovi~ć z prPCY przez<> mnie dok1.1mentach twierd7.ili, że nigdy 

'.7.~ri;:;;rlrn ..,,!"_ '""'· "· p"""-~. l> •. r?„m. Wlńl. 'iP-n w klasztorze, ponieważ była on:i. tak ci~zk~„ że ni h . ł h . . f kt 
·· T . • "''" ' " ·• ... - podkopywał'!. stale moje zdrowie. n c n1 fl pracow~ arn. c oc1az stan :\ yczny 
rieze-no p.-rzyl)vł da J,r>!J:ri 1110 o~<>b&y.m zarobki mojego brata w sezonie bunowla •. iP.st im dobr::rn 7.Jl~ny. Postępowanie OO Pault 
1e~ró! świeHJcnwy Zw. Zaw. G&rni· nym. który rozpoczą,ł się nied11.wno, nie pozwa nów nie jest więc zgodne z zasadami etyk! 
Jdi"1, który w ramach ws7.1ół:r:Jwotlnk- l:lja mi na p19.cenie stosunkowo wysold.ego ko chrześci.iań~k"ie.f. co zrel'\zt~ mfałarn nie,lednokro 
t"'a kult. &światoweJ1o zaw.'łrtego m.ię· mornego żądanego przez obecnego przeora, o. tnie możność st.wi~rdztć w okresie mojej pracy 
(1 2'.v tymi d.w!:lma 2'Wfa1kumi "''YShlli W Ka.1etana Raczyńskiego. w Kla~ztorze Jasnogórskim. 
r1 niu cl?"iSil'"iszym w 'J'e<iłr7e J.,1ul<>"'11'm Podcz~.s. gdv ode mnie OO Panlini ż~ają, 
PZ'PB 11r. 2 pnv ul. OrirC1dQwej, Clr.:=n w I 1t~t>'lornego, to 1W1tka o. przeora Ra.czy:dsltiego 
c'n.i11 ?.li. l·ni.. n~ Fec;tfwalu w Parku. zajmująca w tvm sam:vm domu .l~l;o osoba l'!a 
w 'ą',,.1„qf'.wl~, motTJ:i. clw:i duż~ pokoje !l kur.h11ł~ •• J'IOS:\~rl:i.ią-

+•www !UBAW 

idmo p z s1 łości 
Przt:>d wi el-0nw la tv młoid~· . sierl7f\.ry 

r'a 111it'~1pełna rh,ńrh monrnrh nfa.::,lrn. 
chłop Grzeg-{)l'"' 'ficr-ni1k wyjerhal w po
"zuki1'·air1iu rhleh'l do wielkiego. ppP,

nwsło1n·ezo miac:t'l, 7!'.lhieraic ze so.'ię 
żone i pólroczrnrzo s~·nka. 

PrzP 7 rzternaśrie !nt pral'ował cięż:k() 
w f„J,„„re. z::i·nim stał sie 6w !'\1'8<; 7 11~· 

,,.,-nRnek. w którvm p11.-::trarl::i.ł ż~·rie„. 

'Ydo'"a P0' nim, Aniela, pr11,"7. wi"k 
i"SZCZP l?.t P•!"lł"{)IYflł;:\ w tvm zh·m ""Ó'" 
cza'" mi<>8rie. kt6rt> rnhr!Jł.() ie.i mPh. a 
na l'taro•ść wl"ócila w swoje ro.ctzilme 
ftronv. 

Dnbrze p~·zyna.ininiei. że nie hyla sa
ma! 

Trzvdziei<:\ol~h1i te11''1Z r<Yn 0rhierlzi · 
czyl po swvim ()iru nir frlko imie. ale 
i .ie.1ro zarność i nrzriwo::ić . 0ni<'kowel 
się wiec starll. mlłtke i ro nied7JP1e nr<ł· 
"ie przyjeżd-7ał fi.o niri. ZA h7,ri~·m ra 
zem p-rzywoże r coś w ter?:cr. 

I dzisiai od,YiPrlził ifl ró" nież. 
Po tYgo.rtni11 rnoin<>i p1•arv w fa.bryce 

z pn:v.iemnośria walr<:Al sie po mat· 
r?yne•j zalfl'!'Clidzie. Tu n·ornp•wil roś. tam 
uporzarL'kowP..ł, :ł o:t'lrR Aniel::i i:;pn«:rh1rlP.
ł::i. T'a' niego "icniymi, zakorhan,· mi 

CCZ}D1,"l. 

- 'Vie·S<Z en? - 7-~nwahla tPr~z rie
nł:vm szem1:em - kiedv tak natrze na 

riehie. nie noł!"ę isię nadziwi~. że s'·n 
możP lwć qż taJ<. hardzo podobny rt{) 
oir„ ! 

7,ajr,t11. ';1\Vo1mi myślami we·szla no 
iziby, dJm--1 i'-ZUer?.łR \V Eikrzy:ni, aż 
w1·eo:zcie "'ycloh\-ła trorhę wyhla:kh.t Już 
f oto·iira fi P. 

'- Spoirz~·j na tę fotO/l'ff!fie ojra. a 'f."I{) 
tern rlo lustra! C>:v nie wirlzii::?: iak hll.r 
rl7.0 "ie.;;tpści e fi.o siebie pndohni ! . ;a wrt 
ruc::r.ec:z !"ir t;:i1< samo j;:l, oiriPr!.._ i::i 'k 
hYó.i hiedn~·. kochany ojciec. ktńrv z:ri
nlłł tak m~.rnie! - we.!"tchn<;>ła rii;>71rn. A 
syn <:Tlo.frznw~;.:v na 7<>gare.k 1auwą:1.,·J. 

ro, mamo. herię się h1ż musi.al 
!"·ni r>"'7.~·ć, że1hy pnyjść na czas na po
cii;ii;r! 

\V pu<;t,-m 1Yazonie trzeciei klac:y i::ie
rld::d AIC'k„anr!er 0rczyn. 

Di:iwno już nie h~·l w twh !'ltrom1rh 
i w t~·m mieście, w którYm kiert ·ś mia! 
wielką. fahnkę wyrobów te·k~tylnvch i 
nie i"ździl trzecia klR"'a iak tera:i:. 

- W·z~"<:tko zmieinHo <;ię! - mf·nk· 
:irił !'am do siehie (chor lekarz zahro 
rril !TIU ze "-7.glęrtu na chornhę serrow? 
prlić) otworz~'ł 1mowu p::t.pierośnire . 

P<lcia.g :r,atrzvm11ł s"ę na iAkie.iś' ml'!!ei 
stacvjre t wnet potem do przertziAłi1 
wi:;zedł średniego wzro">tU mężczyzna o 

{-) Stefania. Jasak, 
Częstochowa., 

ul. Aw. K:;i.zimierza 11 . fi#iiiSW 

ri enmych wlosach i głębDikim spojrze
niu. 

- Dzie1i dobry! - zamlkn:,i.ł z.a <;()łJ.ą. 
rlnwi. 
B,·ły fahry'kanf zrrwał :-:ie na równ~ 

noigi. 
- Ach ten c-lM t Arh. ta rl<"llhrr.!' mia· 

PFI tw:uz! Arh t 0 · 0r?;v!- vinrż.al 
Przypomni::ih mn ;:ii» znowu owa his

tn1·il'I ~rin:ed lflt... 
~iPdzi;:ił wtedy w kFint-0rku fab-ryc.?:-

n~· m. k;rdv 11'12;1!' hi>7 "'1t1fTlP.l1ion•ania 
"-"'"''"il tk::i·r:i: . (;.rze>~on: 1\TiP'l'Tlik. 

'fir„•nik hvl W\'rs:dniP ""7.hll1'7>0ny. 
- P:cinie rhr,.,kto1--1pl - 111r1;:ił 7. r>Ała

:::in·mi orzy111;:i - Panu !'i!' tvlko ·wv
daiP. ŻP ''"""T:łł pan "Tll'flWP! ~;;irt >:fl\ITJ!'),) 
w1ir11,ydzir po p::i11„kiPi .;;tr()llliP. ::ile to 
'jr<;t iaw11it nir~nrawiedEwo~ć. ho ut 
nartlir7l1(1we c-nrl7inv riri>l"V nalPżv naw 
~i<' f!or'htk0~va zapłRta ! NiP o~zuka nµ.!' 
P'"lTI! Brrlzirnw 'lq,Jrzyć dalei o o;woir 
DTtlW". 

- Jaki111 1m1r111 W\-raiarie :,::iP rlo 
•11nil'! - 1rrw;:ił c:ip rn77ł()«?,('?On~· frihl'"V 
k:int - 'f'rprz s1-"'ti 1 T "' n~ńlP "'n1k1ti 
riP c:ohie 1ajęria rbie inrl?:iPi! NiP będ" 
t<1lrrn~·11ł u c:irhie p!•ow()kaforó"· i i:>C>ii· 
żep;ar-zy! 

- Dnhrzr. or'!Pirli> ! - Ddparł 7. !l"Or11J1<l 
!>ri;;i nhntnik - i\l,., 7.!'Fnim póic'lę. nierh 
mi wnlno hNl'l'.ie pn\vi,.,rlzieć n:i1111 w 
f)r7 ·, h ('() · rnń"i:ci () nim WSZY<;CY JE''l<{l 
1warrwi'11iC'\: ie;..t p:rn <;'kmirzQftlym kan 
darzi>m i nikrzemnyrm wvm'!Rkiwa
czem· 

n IJ 
C. KASPRZAK Z NOW01'v1Tf1J$ EJ; Prn. 

><zę w s-prawie tej zwróci~ się do Towarzi ;;twa 
Burl' i Stypendiów, AL Kościugzki 93. 

* * * 
JARGAN °JERzy; Jrżeli my~li I'Rn o ~zko 

le tYT"tl wojs};owei:o to -pro~z~ w tP · sprnwie 
zasi~gnąć informacji lJOprzez z'rP. l RKU. 

* *- ~ 
PF.ZYJACIEL FXP'R.ESRU: Otrz;mał Pan 

~kierowanie na wr"'"'-"Y ilo Z"l<op:rnego i zapy 
tuje Pan jakil'::;o roilz~jn gRrilerohę nalPży ze 
•obą zah1· ać. ahy w prłni wykorzy~ ta11 wF z...- ~ t· 

!de uroki gór Otńż p1·o ~z i; zn<Jpatrn·il ~ię w 
~portowe ~pocłn1P, k<Jlanllwl<i nrn 7 57Mtv lnia
ni!'. lnb C'ajgowe. Do tego konnla ~r"lrh1wa z 
rJłngimi ręlrnwami. riPph- '"°Ptf'T, lrnrtke n"e 
nrzPmakalnę oraz nare mnrn~·rh tnr:styrznyrli 
butów. B. ilohr1> illa tnr'l'i<1vki tatrrnń s l< i Pj ~ą 
hutv rohocze Batn. No i . nati1ra1niP ko•tium 
kąpielowy o i1P jr~t. PRn 11nrnt01·e111 w~paniRl,·ch 
kąpieli w 7.imny<"h. al<' ilo~hona lr W'f'łYw:ijR~ 
~:vch na samopoczucie tnrysty ,;eziora<"h gór
skich. 

* * * 
WYRW: ProHę zdo•ir <i~ d11 Por~rlni Za . 

'l"Odo"'~j w Łor11i. nl. Pi<ltrkow~ka f\4, głlzie 
ndzil'ln Panu informnrji co no rana U7ilolnień 
i Zllmiłowa-6 zawodowych. 

* "' * 
B. G. STAŁA czyTELNICZKA: Pro•7P. przy 

sła6 nam piśmienny opl~ 1njRri11. z -podnniem 
1\"~z:v~tkiC'h szczegół6w i poilpiąA111i ~win1lkliw, 
a po~tHr:imy ~ię wyświe1lić 1.ą ~rrnwę. 

S. H.: Nie~tetv wiprr-1t> P"ni niP Mrl~fo się 
ilo drn'frn. Tlan:d~y p<JmTlile~ o innvm ~.11.;P. 
ciu. I'rnsiła Pani 1J cz,-hką, 1Jiłpo't\i„iiź r"nie. 
waż jeRt P:rni w tni<lny<'li WRTllnlrnrh i żv,ie 
nadzieją zarobkńw z t~·tnłn łR1wośri rvmowa
r1i.a. To nas właśnie 11kłnniło do napi~Rni:t .Jr] 
aby zaprz;estała Pani marnować cz!ls na tego ro 
dzaju utwory. 

• * • 
RENA ROWIŃSKA: W nnnr!<hn...-ch wkr 

~zaeh pr:r,ohłyslrnje ll;lmt t11lrntu ur; si<;> T'i1-
nie i i!ufo czvtAi; ~ nil r7..asn do cza~n Pl'Z'"
ś1ij swe utwo~y .do nn~zri r~ilakcji. . ,,. . 

ITUI,ENA ZGIEF·ZANKA: .T~icli nATZPno 
ny Pani jeM prRwnie rozwiPdzlony może on 
zawrzeć po raz rlrug-i zwi117.C'l< meli"cń~'ki w 
Urzędzie Rfanu Cywilne~o. Bliższ-vch informa 
cji będ1ie Pani mogła uzyskać w Urzędzie Sta. 
nu Cywilnego. 

* "' * 
STYPENDYSTA: W te.I i:.prawi~ pro 1ę 

udać .się do Towarzystw;:i Burs i Stypendiów 
w Łodzi. ul. Kościuszki !13. 
llllllllllll!lllllfllłl!l!HlllłlllflfllfflllHUllJfflllfllflłllflllfllllfflll1Hlf'lflll 

Groźny po· a 
Paliła się fabryka pabianicka 
Centrala Straży OirniDwei w ł,()rlzi 

zaalarmowam1. zo„tała wpor:i·1 r::inn 
wiarlomościl) o g-ro7.nvm po"ai·1<', "riki 
"'''hnrhł w Pairianirarh. 

Cr.terv odrlziałv ~tra7.v Mctz){iri P:i-

hrrhmiast nofoie~Z\-łv na rntimek Pa 
liło się w PZPR n1·zv i11. PaTt\"7a11rl·i:>i 
·1a ortrlr.fale nrorlnkrii śrorlków "!11'1-

tronk<>wvrh. Pożar nn"·<:t;:ił n:i rlriwini 
pięt1·ze. og-arniafa.r "·alP i n()rlnasZP fl()
hotnicv samorznhi"' 7"1"!!Rni?:mYflli pi,_ 

r,ię nitownicza. '" rz11<:ie " ·vrz11rania 
płoną.cvrh materialów trr.v kchi"t:V Z'l
<:ta ły noriarzon e 

Szybka po mor <:tra~" lórlzk iei or~ z 
tmN•girzne wysiłki miei<:r<11n·ch ()(1<17.i::i 
łów OOZ't'\"Olih· o']")anowcqr SYt11Firie i nra 
towar h11dvnrik fa.hrvr;rny nrriz nacro
m::irlzono w nim i::111'n" r" i f::ih1·1 1,-„i,· 1i) 

2N&ZE xw:uczwsezwwtaa:S 
Orczvn. nie parnuiar nfłrl .~0ha. <:ie<rnR1 

po rewoll\'er i ;;trzPlP r'hn1 !"117Y w 1 H''

runku \TieJ'!llikR. kh1rfar !!n tnrpPm na 
mieic:cu 

Sart n"·olnil l'!n wrir;:i-.v 'lliP o·rl ąin• 
i ka.ry, rtai::ir \Yi:U-i> <>~k;:id:nPC'rn11. iz 
d·7.iPłat w <l·hron1e wlti<=n<>i J\IP st'l.1'\' fa
bn"kant ni;rcly inż nip mń;d 7.'1nomnicr· 
owej hvar7v i i:tłf'h0kirh o~z11 7::> morno· 
w111ne-~o TJ'l'7-'ez <>ir,hiP r7łmvirl<a. 

I oto dziś. po lfltarh "'""zh 1pnPłn'e 
nie;::rnn'l'ł7.ii>w::ini" fi.o pr7r„hi'.l!u wa,~nnn 
:i:.iawa, prześladują.ca ~ -0n 1\'lu. tdu 
la.t i nie daia.ra mu "TJnl<oiu 
Bvły fa.hrykant $'TJl'lg"l.<:11ia na ni::i "'"'" 

roko r-07.\vartymi 1 m·zrrR7.enia orr,•nia 
i wyr:i:nca z siehiP !?ło~nvm n61jeki!'m 

- Kto p.run jest? Jak sję T'r.Jn n11zv"·:i? 
- Nazvwam c:ię Grzp~()l':r, Mier11i1d 

- rzekł automatyczniP 1an:vtany 
- Mierniki - w oc7-ach !'tar<;?P"O n<'ł -

1111 7.arnł<mPb.- oo-i1iki grozv l rii;-żko 7.Wa 
1ił "if' na ła,vke „ · 

- C:o sic r, n::>rn-'ri1 rl1.irlf'? Czv 1rnhilo 
8ię panu shtho? Pnn mrlleie? - mlnrty 
rohotnik spojr1til na nie~ro ze r.d7.iwie
niem i niep.o.kojem„. 

Na.zajutr:r. ukMRła siP w rl1iP.nnil\u w 
ruh'rvce „wynarlki'" lo·ótka 11.()tn t 1- ::i 

„Wcz~rai wiP.r1orPm zmarł "' ]'l·(}rfa 
u:u marnv nrzPr! •"(lina rr1P111vc:l<iwiPr' 
Aleksander Orr7vn Lelrnn 11~t~l1l 7,e 
m·zyc:tvna i~o ne.g!ei śmierci bvł >'l t::i k 
serca". 
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MAGAZYNIER: - Do kaź.dej z pak 
w1~zur.ę dwa bmnknO>tv. W ten <;1posM1 
zhad:im uczciwosc moich chłopakó\Y. 
A kiec!.\· mi zw1·óc1i - 'P-OCl•'.'l•M.l.ię im Ja
:kG nait·odę za pilność„. 

HJPEI{: - Zatnifl«t wybit'rać z·e 
śmieci g1rnździe. \Y S.Ypiemy wszrstko 
do paki tym frajerom! Niech za nas 
haruję., ki€.'dy g-lupcy ! 

FEBDEr· - Dobry ka•nł! 

WACEK: - O jak prłtgnę z,drowia! 
.\'iciuniu, patrz! G<itów1tę w śmiecia.eh 
walrizłcm! Co ty na to? 

WICEK: - Musiał st.ary z~uhić! Trze
l•a mu za1·az odnicśr ... 

MAGAZYNIER: - Hm .. Więc te wszy 
stkie ba;oknotv znaleźliście w swej 
f'krzyni? 'Vidzę z tego. kt<> uczciwie 
pr.aco\\'ał! A gotów•kę daję wam jako 
nagrortc,- ! 

ziś jemy schab! Ka „ dy 
ynelc m~ęsny nasycony towarem 
ff Z\\:ia.zku z jutrzeji<.7:yni świętrm 

- dl'i~ ti. w środę dQzwolona je.;,,t .«prze 
daż m1ęf'a i w~'t'IQ1hó1V mięo;nrch. Na~·tęp 
1n:mi dwonM d:nia.mi mi(J.snymi w tym 
t:vgorlniu będą. ;piętek i soiJJ.ota„ 

Syiuac.ia na ortcinku mięs1iym popra
wiła sie ostatnio z:nacz•nie. Podaż je.st 
c.oraz lep~.za. a popyt W!'~utek. p~;-~u.ią
c.•·ch upałów wyda.tnie się zmniejsrął. 
toteż kolejki w sklepach !"topniały. 

Z\Yięk.o;zajaca się poclaż żrwca jest 
ITTajlcp!'lz.,-m dowodem. że 1·olnik z1X>·,,u
miał Już. iż najhartlziei dochorlowYmi 
rpo•Z\Tiami w Jego gos1pod.ar~tw1e .ie<:.t 
hodowla trz<idy chle\Y~1ei 01·a.z do,;tawa 
m1eka dla miasta. (k) 

• 1asto o. zczę za 
Własny skład opałowy zmniejszy 
• wydatki o 3 miliony złotych 

Zarz'l1 MieJski w Lodzi sprowadza rokro.. 
cznie 12.000 ton węgla na. opala.nie inst rl;ucji 
miejskich, płactc Centralnomu Zarzą,do'Wi Prze 
my:1łu Węglowego po 3.200 zł za tonę. 

Dą~ąc do jak największych oszczędności, sa 
mon:ąd postanowił węgiel sprowa,dzać wagono 
wo wproat z Katowic po 2.600 zł tona.. Do te 
go potrzebny jest jednak własny skłRd, Za
rząd Miojeki zwrócił się w te,f spr~wie do Za. 
rzadu Przem. Węglowsgo, który obiecał wy
dzielić miast11 odpowiedni plac. 

W ten spOSób m\asto będzie mogło zaoszczę I 
dzić 111.tolo 4,.-_. milionów złotych rocznie. :\ 
odiicnJ?.c 1 mili<>n na koszty utrzymania. skw 
du i nersonelu - rui czysto pozostanie miast-1 
3 miliony złctycll oszc;:ędności na samym tyl
ko opale. (s) 

" I 

Na zaelone . więta 
,,Orb:s" zaprasza do Ciecho

cinka 
t ·R okr~ Zielo1wch 8wię.t „Ol'bis" 

lórlz.]d <>rgani1z1uje 2-rl.nioiwą w.n-iec;fkę 
tiiry"'tyczno-w~cp-r>czrnko\\·ą, do Ciecho
cinka. 
UC7;e.~tmicy maia. uipew11i-0n~' wyg-od-

m· p•rzejazd aut'1karerll ,.Blę:ldtn.a I 
Strzała". P'0:b~1. w penc:•joqrnci1> I kat. 
<iraz critkowit(' utr~'manie . "'lli!:'ł7ri z 
Łorb:i ~· dniu 4 czerwra o godz. 17·Pj. 
wyjazd z Cie,chorink::i. - 6 c·ze1·wrn D 

' 2? ei. Z?.pisy p~·~~· imujn obie p-!arówki 
.. OJ·hi~n" llrzy ul. Piotr'ko~vskie.i. (x) 

Uc"es~ne historviki I ... 
D:> regt~ur!.cjl "'chod!i goM. Rfada. Przy. 

wol11,f~ kelner&. Dt·1go medytujll. Wre~zcie PY· 
t:i.. 

- Co by to możn11 bylo zjll§ć dziś na kol• 
cję? Tvlko. wle pan, Cl)Ś ltikkieqo. 

- lł'.lkldego?.„ Może jajeczka?„ 
- Dobm!. Da.wa.j pan pię<l jajek na. twar-

do! 

* "' * 
Pan Bą,bal11k ktl'.llił żonie nA. imioniny 8reb 

nego lisii,. żon?. oglą.da f\ltro i pl>Wiadtt: 
- Ma.m wnżenill, mój drogi, że ten lis .fci;t 

faMz:ywy„. 
- Molili.we - odpowiadR n~n BąMlek. -

Alf' nie m1rtw s!ę, najprawdziwszy lis, tgż jest 
falszywy, to juź ich taka. lisia natura .. . ,,. . 

Profesor Fajtłapski zajął miejsce przy 11to
liku restauracyjnym. Kelner · zbllźa. się do1i z 
kartą i pyta: 

- Co pan profesor raczy dziś za.mówić? 
- Kart.a niepotrzebnii„. - odpowiada pro 

feaor. - Może być byle co, tylko żeby było 
58 gram9w tłuszczu, 97 gramow bi:t.łka, 500 
gramów węglowodanu 1 wita.miny ,,A'' I 

zna~dq za rudnienie w spółdz.elniach .pracy. -
Kobiet podejmuje szerokq akc:ę. s:kolenio 

W Unędzie Zatrudnien·a w Lodzi O!lbyła się wczol'aj konferencja, zwo. l niu robót plantacyjnych zatrudni si je 
lana w calu omówienia sp!JsObów :oatrmlnienia kobiet, nie posflłdających przy żniwach na łl:!ren!a Wie .icj ~!>
żaclny~b kw:iłifj >.!łcji z.Ą•votlowvch. Ro chociaź w mieście daje s1ę odc:rnć ! d7i, oraz nrzy pracy nad roty& em v.·s•cl 
d~żv pnpyt na l''hr r11bnc:i:I). to istnh'?jf! pewne h:11::IJ>-Osd ze znf!Jezie11Icm I k.ieqo rotlrnju <>dpa kaw. 
Zł\j(:<Jia dla koh:iet bez O·krestonego rnwod.l • Nitimni ci "i'! żn~'m jec:t pi'Oh f f>m J raw 

K<>1hiM~1 te je-clrnRk prai;r11ę hyć porży- prac, 150 nlew11kwalłfi\owanych k.nbłot, rowwh prarnwnic konf 00krYinnh. 

ter.z.nyrui ezłrmka.mi !"·11oler·1.e1'tstwa i wysl'.koleni"m których zaj~Ja się Lłna I~tnieie nn nA ter1>nie Lodzi Fa ~"h~o
Państwo p{}c:tanowifo im w t~·m rfopo- Kobiet. Pracować' one będę P'rzv rol;o. we Gimnii.r,.i11m i Lirenm ZflwQdnwe 
móc. Ale nif\ dr-0g9 Żti·rlnej filRnfr<YPii, tach plantacyjnych, urz(\dzajac zieleń-[ lll'ZV ul Wólr?.f!ń<-kic·i 2~ kt6rn fr1eh1 
iecz umożliwie1niem wykonnrnnia za- ce w szeregu fabryk włókienniccych, co t(l c:twierrlzić nie DrT.VJJOfOw• {p '.„ 
w<>du podnlr.sfe estetyczny wygład n11szv1:h absOłwentrk lł'l !'lfosow;tner.., " P.n~M 

Jut' w najblffs7.ym czasie otrzvma 7akładów pne;mysłowych. Po :r.l\końr.ze l'lystr.i:mu JJrf?d.uk~H f:>~mnwł>i. "' t„„ 
-~-"··~·~~·~------ -" ·-· fe1: w:i:ględu :r:iłrutl ·~n·" h h ilz1 ""· 

c:r.ęt w TU7Pny~1 r prń~twawy n"1 P"a 
na łr dno~ci. . Apel ,,Expre u" P 

Będ por • u e li ~ir11111irj i1mr)7.1in I frn si~ ir~„ h1v• 
(i I"' nif'. twonr.c , nMrl7fo1nJI'? J!tf.:"0 •1 i· 

C7tl pod n1n 1V0 „f1>łrfH". Trw,'1em tef 
S•pńłrl1iclni h(o'rh1 11.h~DlWPntld tri <:?'J.•nlv 

Każdy obejrzy Ul n za 25 złotych A 1faf~·7Vn1i r·,Jnn)\[ni<HY]j hrr];i 1-Q!,'.,.fy 

lt!Y71"'~7.J{l'Jt}pfł jn;Z, J11l Jc~•r<:~"!~ f,f i ~··~. 
Przed kUku tln!amt zamleściliśmv Ust młodzicźv szl~n!ncj do „E7tpres<;u" I Het. '" tvm rr,1{ 11 <:n.)Jrl71·'inh h„ l··ir> 

W ~Pl'DWie p<ln>.nków ni1$1b:iP.~n1:ch W ~nach łńd~k:th; ~:rzy~ac:rn.j~c 'Eh1S~1.le 
1

, fir 7da 1!10 r>v}on .. Jdń. ~' 1111dr>T''"'nl jw; 
uwar,i mtnd1>ciauych c~·tr.lniJww, ktorzy nskal2'ah się, ze nxc mA1a C!:' r~nJ.ć 1;,o i 7 bic,„ir>m ht hn<i7l" i" rri'~, h„:
w niedzielne przed11ołudnin i chęitnie wykorzvstaHby, t.en czRs na ObP.jrzenie ri lir> i i•orym "t;l ł:t 
rł"hrego f:Um•t - 2'aapelowa1iśmv d'-> Fiłm11 Polskiego, aby uwzu!ęrlcił te żq. 
danfn młodzf~ży i WJ.UOwacł:r.ił porank; niedzielne. 

Apnl nan r•łe pn:ebrnninl bez er ba. Wcrn1·rij cfrzvm:i.U śmy ~dpnwio:dź 
z dvrekcji Okrę"owegil Za rzędu Rozpowszeehnti;nia Filmów w t.odzł. Dyn k· 
eja komunikuje. że w odp1>wiedzi na Jfot m•ot~L"ieiy jak również na Gtale nanły· 
wa}ę„~ żadenfa szero~dch r~efl:i nuhlie:mo,· ci, post<mowna ju.7. od dnb !!I bm. 
tj. orJ naibli<?~zrj niedzieli m:i:iłdznó narnnki !i?mnwe. w nnstę11 ufarvl}h rl:z:J.:-. 
siooiu kinach łódzkir.h: w „Jfałtvku", „Polonii", „Wiśl'"'"· ,.l.V'l'l'mJ,:ir<>n" 
„i..V«>lności", „Pne~Iwio~nin". „Tatrach" „Rom.ie", „2ar.'1anie•' i . .llh1.~1!". 

Poranki wy~wiet1atte bę~OJ w kai·tlii" nirrtzie!ę i 8~'ętl\ Q !hej raun i 1J.rj 
"nsrl, po.łmtniem, ~u:v cnrm n.ra11e bedą te sa1z.1e fi!w.y jakfo dane khrn wy
świ„tJ~ w iy 11 dniu na normalnych seansach. 

CdP.m umożliwienia ogl~dania fUmów iak nai~l"f!l'"7.Ym rzes•om, cene ,, lt'

tów us•aJono n11 ::rł 25 we wszv tkich !łziesięeiu k!nach na wszysfl-1e niie;st!'?. 
Sprzetlaż hi'tłów na pOrnnJ;:i bed:de zupełnl.e !"UlllbOtlna - bez c1 azyvr;rnia 
lecitvmacji zwiiuknwvc'h a.._f kuponó·~ •!,g<'wvch. 

W sobnta OJ:3fOshnv 1:tlde fllmv bętl2'i1? można uł!ej:rzeć na '1ictlzfo!ny<:'1 p1>-
rankech w kinac!t łórl.:kich. (o) 

Wvrok w 

"' Rkrii 1;:ih·11rtni"nh nie'.', Y'' \'"i•'''<" 
•\Yl'ltl\'rlJ knh;„t f'{).m1·ś 1 ąn{) „,.;,,.11;,.,:, o 

prowinC"ii \V~-ko1·,...·„tn';:ir '-'!'"'''"i %PP 

•,1·:i;·11>1l\i. 'i11P7'"i<!j'l•r l'0 '1Yii"'1i11 ~i~ f"i 
ii1h i•1nei Q'fł)P7i fll''•'m':d11 h•.r"'!'7Vr. ~·'} 
b„!{7rl) '"' .,,~·~7.~?'f!l'"fil.,.„~Jt rfo·~-.!1 •·'l
~l"'"j<ł~h n"'.l~'J'n"f:n „-[)jr~c-~,;-7 ..... h:.\r;t to.r"'('L.-~.,.·fli"!„ 
ł\;.u -"'lir.V 1 ... r~··'"' ,- . .,.,"-T~"'„-...,„i„ ..,. .... "f" ?'! 

F:"" t' .... ~„ „ :"""',.., ro1ł„.;.,-.f. 'łTf_,łj,'l'TY 7 ~ ..('ł~•f'łf'V 

... r. „,.r--c~ i L tw !rnl·'.-·ly 7-r.:rr<r •i 
nc'' nr:. 
- ~tH1n1v 7. r7!:'1c::t),,· r. 1\11 ... 1":rF ,"P;"~ -on· 
,,. r·O\\' w1nf'7'.Yń<:l\irri. .rr•lzi;> w r Hl l'l 
J1itln··ri'""': w ''f'IJY>'>rl> <>1·rji l"""'·4'i!.-n 
f"'rinrl" Pfl•7''T7f'l[lq \y~-"·~tl..:!nl-1 mri~ 

C?'.\"7n 1'7;<:ird 7f\dn!v h'T! c~nlr> kn'1in-
+v f\'iT." j~n .,....,.~,::.... 7rrrt'""""'i.,.'11'1tf'" , "'~ ' 
e!-11U'l ... ' 1 ~ ~6łfl7l~ltt_ll'l •71;-!Jrlj· •'."'.'.,..ro~r~ .,Ti,„ 
-.r&•·.,....r~ł'rw•r:-n h,,.N:t~·l"l TT'J-.,...4""',..:" „7. •• a„'l·...,"('r, 

::'n?f~l1-:i'•'" .... ~!P. ur r,....f:-~i~~,..~ ... h ,?··~·nrlT "-i· 

• m•'T7f'1> i fh·7"!~d"a . w 
proces~e ~zkodnikóv1 

• z 7 
dopus~czali się oszukanczych mach ·n . cii! 

r4 O•i.o 1·z,·11"1(ip i kJwirJ.-ir "h·n:i z ' 11·0-1~c .. ·1 
h11 n1•7nnink 111-rh ,,„„fnjr 1·;ń11 p, •ni"
\V'.1-l; rrdnj<:r(',., 11 ]11rh1r-<(1~ l'0<:;~r]'1 !'1]•7n 

t~ir•1111irr> "'l1""'~1n. rro "1']1'l'Y"niq (1 1·1 
nrty•l„11 f1\''\T '•t~J,..j['l;! !)'.°' 110 Trl7"/'ll. ?)(l:•- ... •J'f, \-. 

Wczornj zapadł w Si'!rJzia Okrpgowy1n Tiihe :ą pokrótce m?tr1' ~· wv1·ok11. 
wyrek w głoć;nvm pr/lcr.~fo Wyrwasa mocą ktćH·ego "lrn7'1ni zo..,lali: 
I współcskarżony-::!.J .. którzy w pcnoni 7a Wvrwas - na ' J;\ła i (i mksiecv wrie wiń ... -.-<>'· 1·"~'"'"'' 0 "' ~'"' iR· 
zys:kamf n>l't~rfalnymi umniejszali pali• z't".uia Ora7 450,(lO(l zt. 'H;>ywny, '[(('~UJ• lW"l " 1~ f!Tll1htl{nj:'l wa1..,fokó'V n ito,-1 "· 

stwowy park maszynowy drO!H) osrnk.nń ski - na 3 lata i ?;Jn OOO r.ł irT1.1· ·;·nv. cze~ ·e w:rr.o"nM IP1lłvwown. fo ~,· ki 
erych machinacji, kwnlifiknillc ztł.atne '"'ątorSki, Hryniewicz i Grus1czyń~ki - f„;lnw~j • 7' :„;-„•..,,,.,,, !':f" n::i ~v 11 fM"· 

do prodnk!!:1i mm::l!•7nv i ich częś::i - po ? lala więzienia p1·zy r>zYm \VFJtor-. l!'l"'~J: "? o!rl;~r.f :le rlla Ji1dn..,~-c! trl i· 
jak„ bezużJrteczuy ~zrnefo. "'ldrmn z moo nmn0„tii k'lre darowA L:ku·1. 

'Vnwa.;:; zo"tal uznr.ny przez S~d pr<l ~10 G~m1~elach •. Smw uw~Jd - na 1 roik] Snńl,17ielnir>. D norlohn1·m rhan1\t"1·ze 
motonrn wielorakirh p1'zr.step~tw, gurż 1 R !~l<'!'-l"r:v kazdy -: nn norl"(a\Yle am· n·Offf'lnn.::i tn:n:<' \Y <:7nrnn-11 inn' r·l1 l joj 

wcią.1>:t.1a l do swej rn"ltni "?ercg nsó.h. ne<:t11 G11~rtelach11w1 kii1·ę r!~ro\\·~~10,

1 
"~Gwoćr>1. J~:k T>irt r. 111 „iw ''ieliii'l. 

r t < Jqik.' - k' . . 'k. b' . w „.' KłOkOll\'sJu, SkOnipskł. Kukuls!!1 i ~Val- S1er1Hlz 7f11111.-k1 \Vola. Pio.frkó\\', To-
a \.O. u.· 1 ie~<>" l1l mrn .) 1 kOwirik - po 1 rnku wio7ir'llia Sad no- mą<:7fi1,· "fn7 i in 

\VaS'a 1 Jego wspó.lnJk ou. t. ziw lew.~·c h Nanowil pozostała <'?:P~r kRrv 'ralko-j ·f ' l · · · ·J • • • · 
· t • ' b ł · d· . ~ · · ,,. .· . . . . · · ·. • firn\ nar z1r>1c. r.r. " asnwn 01 ;i111J-
m e1eio;ow Y JC! 11-0cze:·m1: Je,..o ';H'}- w.1ako"1. ze wzgl<,>du. n~ r>nlm:onr n·r·zez :i-acj;:i t~·rh <::nó dzinlni nrnrv i'~ PW'ni • 
nym sekuncta.ntrm. Oskaneni d21ehH ·~1cgo msługi - zaw1e<:1ć. Sr.yrnr,zak - im <:topniowc rrv~rn-:tan!e :"ie f'rólw fp, 
Się zyskami, P·l>cbodz~cymi z pr;restę11· P~zedpełskf - na 10 mk>;ię;-v więzie- stoc·ownne 7.f!tówn-0 '1a t"renir. LnrJzi 
:;:twa, dO•kona~eqo w Okr~sie. w którym ma i 200.000 zł. J-1'r7:Y1\"nv. klori;t to kare <waz nac:7„g0 ffojr,~·órlzt,•:a. i::n t'liei ~·
nałe spałccl!1.mst•vo polskie, z kl.as~ ro- SR ri nizinał z.a od bvłą. · 87.~"m i tP·""'O rn·d:11a iu 0.0r; i:i ~ni ""fa mi w 
bCtnicz, na ozele; odb11do~ywało z rn: W s!-0·sunku do Jankowiskieuo, Sza- krai~1 Pnnwślnv 1,·vnik te.i akcji po
mowłsk przemy.,,J PG rusuwclelskieJ kowsk1euo I Florczaka - z.a.'l'.lR.rlł n'Jll'Ok zwoh na r{)lz.szerz.t>niP iei na obszar ca.-
oosnodarce okupanta, nnio~inniaia.cy. (p) lei Pol.ski' (kl) 

• 
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~portowcy lodzi czczą dzień : Konere.su 
Siadem ZKS Bawełna oosz.ło K.olo Spo,r~owe G'mit. i Lic. Prze

mysłu Gumowego oraż '~KS Stal 
\Yi cle o;; ię CZ\ la o ZQ•lro\\ frJZ <''ll ia ch zgfa I Spol'to1Yym ZKS Unia p1·zy Gitm1. I Li- welować i oczyśdć cal~' teren hoi~ka 

szan>·ch przez świat pvacy dla uczcze- re.urn Przemysłu Gun1o~ · ego w Lodzi JJJ'ZY ul. Pog:Yno1Y">kie.go. rwz~dzić bież-

1Jia TC 01n1gre:rn Zw. Za1Yoclowych, ale nf! p·owziPta rewlucję. któr~ w calo~ci p1·zy nię i s~rncznię, w,·konać wszystkie urzą, 

ocl cin1kn sportu jakoś o tym b~· ło głu- taczamy: · · dzenia :do pi1ki ko-;;'.!_,·kow.ej. v >· konać 

cho. Piennd ';l i jed:- · ną <J1J"ganiz.ac·j~1 i\Jv urzniowie Gi·rnn . i Lireun.1 Prze- odpowiedni 'Szyld klubowy, u:mnąć P•O-

· snorto11· ą, k tóra p o-di C;' ht in icjaty1n,>. b 1 I mi·.s lu Gumowe(')'{' Lo1d zrzeszeili 1y za obręh tere1rn klubowego c.ał~ wyko

K.S. Ba'':etna zoibowiązu.i~ r? ~ie:- r~o J\ole S portow:-- 11~ ZI\ S. Cn~a .ppstana\l·ia pana _ zi~mię. i śmieci. p~·zyjać d-0 klubu 

'''Y.konama szer eg-u prac 1 mwestyc.11. lll>" dla uczczenia Kongresu Zw: Z?.\\'. : .otoczy.c , op~ek~ członl~ow dawn. R~b-Ot 

kto r e d o1prmrnclzą clo poJ?~dkn no\\"o- "'' · konać pn:eJ 1 cze!"wca br. następu- J!1cz.ep;o ŁKS . Głuchoniemy, którzy j<ed

<'ti\n.rte hoi'. sko i cn"c' •klubu 11J'ri1.Y ·u l. .ią~ e praee: 1H:i.gfośnie zgłosili do KS. Stel swe przy Na ten widOk, Krzycki rzucił się na 
Oprawc~, wyrwał mu batog z ręki i 
odepchnęł go gwałtownie nd nieszczę
śliwfign kraj1>wca. 

Ogrodo1Yej uponą.clkować l1o i.- .J.;.o s)Jol't-0\\e Zl(S. ~·tąpie1iie. 
Ale nikt .i ~1'\:-0~ ni " ~pie::zył sir b~· Chemia on:v ul. Piofrko"· ~kiei 17:2. od- I<fo nast~p:l\'? · 

pói ~ ć ~ladami 1eJ:o kh1hu. b1· \Y7. iać na o;r ;·uzo
11

·a<'. ied11a ze ·zhurzo11"ch kamie- ______ ICll _____ „ _____ _ 
•ie1b ie pe\\' ll e rl orla tk O'I !} 7.0•bowiąza.nia . nic w rz ęśei p-ĆJillOf'nei miasta. 01'a7. K . k. s· . . k. 
k tór e hl'ł>· lJ .1· . jako \\ lda ll ])1'?.C\' rlo1ko- Up0l'7 Q.d'koować dziedziniec fabn·ki w~·- ap1a I 1em1 ns I 
nan ej, uczczeniem d·n ia I\o•ngre'S U. r olbów g·ummyych \ Łodzi Pl'Z:V ul. zwvciężvli w Helenowie 

i\'ajnieocz·ekiwaniej C7.\· n sportowcó1\'\' Tamki 12. 

Pc>:za~ta ~i dwaj biali wyci.agnęli brci1 
ł :l:wx-ócili się przeciwko młodemu p~
rurznikOwi. Ale w tej chwili kolorowa 
z.ałoga otocz.yła pierścieniem br111Ali, 
zagradzając im dl'ogę. Na twarzach bia 
łych malowało się niezdecydilwanie 
i strach. 

l\.S. Bawelna z nalazł naśl?.rlowrów nie Bra1Yo mloclzie :'~ v! 

w .iakie.iś p-otQżnci w ga nizacj i. lerz Również K.S. Stal 1Y l .orlzi zobowiązał 
f.a.m. /?'Cl'-:ie tep·o 1na.imni~i o·C?. e·:<i1Y '1.no . ~ię cl!a uczczenia Kongds u \yyk.-0!113.ć 

Oto młodzież szk oln i! ~.!,u .piona 11· J..::ole hez.platllie i 1Ylss.n.vmi środkami: zni-
w -== 

Bezdomni ·motocykliści 
Nie ma:ą toru żużło,"1e'l:o a iednak awansuią do lig~ 

Jak już podawdiśmy, motocykliści. łódzkie I WO w tej chwili jest jedynym reprezentantem 

go OGNIWA zaawansowali clo ligi żmilowzj. LODZI. LKS WŁóKNIARZ m·1siał w roku ub. 

Awm1s ten nie wzyszedł im latwo. Czwórka lo opuścić szeregi ligi, Do degradacji tej p:i:::yczy 

~~an: KOŁEC~EK I; KA.MIŃSKI, WRóRZYŃ 1 
nil się głównie brak maszyn . . Wier~ymy, . że od 

.:._\.I, ~~Ł~CZE~ II przezywała "! B~D~OSZ powiednie czynniki sportowe zalliteresują się 
CZY c1ęzk1e chwile, lecz ostateczme dz1ęk1 bra 1 ł'd , ·eh · .10 có · t · 0 
w-1rowej jef.dzie wywalczyła sobie miejsce w osem 0 .Zltl . zuz w w 1 .5 worzą. illl w P 
lidze. rę odpoWledme warunki trenmglL 

KOŁECZEK I nie przegrał fadnego biegu, Przypominamy, że rozgrywki ligi żużlowej 

a konkurentów swych dy3tansował pnynaj- rozpoczynają się już w czerwcu. a ŁóDt w dal 

mniej o pól okrążenia. Do niego t.e3 należy naj szym ciągu jest bez toru. bo na, torze WKS nic 

lepszy c:ias dnia 1.48 na clyst:i•tsie okolo 1800 się nie robi, a, jak słychać, tor ten ma być po 

metrów. Ndeży podkreślić, że motocykliści dobno w ogóle zniesiony. Może się więc zcla

OGNIW A prowadzili w punktacji zawodów do rzyć, że nie ujrzymy w tym sezonie naszych 

przedostatniego biegu i dopiero na skutek de. żużlowców. Cała nadzieja w tym, że prezesowi 

fe:b.-tu motoru ulegli OKĘCIU minimalną. różni- OGNIWA dyr. WRóBLEWSKIEMU uda &ię 

cą punktów. Dla nas nie ulega kwestii, że trze wykończenie toru żużlowego w HELENóWKU. 

ba clziSiaj uczynić wszystko co jest w mocy, Bez toru ŁóDt pozostać nie może, bo jakże 

ażeby utrzymać tak ciężko wywalcz.one miej- zrezygnować z przyjemnośc~ oglądani:1t naszych 

sce w lidze żużlowej, tym bardziej, że OGNI. reprezentantów w emocjonujących wyScigach. 

Mocne pi11ici uczniów t.odzi 
Marynarze zrozumieli, że ich d11wód- pokonały reprezentację szkolną Lęczycy 9;7 -

cy się boją i jeden z nich wystąpił na- w ubiegłą niedzielę odbył się w Łęczycy skim, w wadze półśredniej I Kierua (XI Gimn.) 

przód z krzykiem - Koniec twego pa- mecz pięściarski między tamtejazą reprezenta. wygrał przez dyskwalifikację Sapera I (Łęczy 

nowanla panie van Boutten.„ Dość zno- cją szkól a XI Gimn. i Lic. z Łodzi. Mecz miał ca) w Ili starciu. Do- momentu dyskwalifika 

siliśmy bicia i katorgi„. charakter c~ysto pro~a~andowy. O~~yło się 8 cji zawodnik łódzki posiadał przewagf. W wa -------------am-----: spotk~Ii, których wyniki .przedstawlaJą się na_ clzr ółśredniej II Bielecki (XI Gimn. otrzy-
stępu3ą,c.>: w wadze papierowej Wróbel (XI P . . . 

Wiosenny raid 
motorzystów LKS . Włókniarza 

Gimn.) uległ nieznacznie na punkty ozcrwiń- mał punkty walkowerem wobec me sta.Wlenia 
skiemu II (Łęczyca). się Sapera II (Łęczyca). W osta.tniej w~ce 

W wadze muszej doskonale usposobiony Ma dnia. Jackiewicz (XI Gimn. w wadze średniej 

W niedzielę, dnia Z9 ma.ja rb. Sekcja Mo- ciąg (XI Gimn.) wygrał wysoko • na. punkty z pokonał Bednardziaka (Łęczyca) przez podda.

torowa. ŁKS • Włókniarz - organizuje ;,Doro- Sobczakiem II. W koguciej Sobczak (Łęczyca) nie się tegoż w III starciu. 

czny Ra.id Wiosenny'' dost~pny dla wszyl!tkich osiągn11l wynik remisowy w walce z Czyżew
motocyklistów z1-zeszonych w ŁOZM. skim (XI Gimn.). W wadze piórkowej Gazicki 

Zbiórka. uczestników na stadionie, przy Al. (XI Gmin.) po najładniejszej walce dnia uległ 

Unii 2 o godz. 6-ej. Do licznego udziału w Raj na. punkty Czerwińskiemu I (Łęczyca). W wa

dzie serdecznie zaprasza kolegów motorzystów dze lekkiej Przepiałowski (XI Gimn.) po naj 
:tarząd Sekcji Motorowej ŁKS Włókniarz. I brzydszej walce przegrał na punkty z Chyliń_ 
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Spotkanie zakończyło się zwycięstwem Gim. 

nazjum XI, 9:7. W ringu sędziował ob. Siero 
szewski <Łódź). Spotkanie odbywało się na 
świeżym powietrzu i zgromadził1> ok. 3 tys. O

sób. (t) 

I 
rozmawia1a z nikim na podobne tematy 
i oto teraz, kiedy ogarnął ją płomień te

l go z każdym dniem potężnieiszego uczJ 
c ~ a, stai:a s i ę nagle bezradna. 

A przecież była zawsze taka o.pa•r.10-
wana, taka chłodna i powściągltwa, więc 
jot'.< to s i ę stać mogło, że teraz zmien ił a 
si ę aż ta·k bardzo? - · · 

P rzypomn i ał jej się list, jaki swego 
czasu napisała do niej .Gabriela Greno· 
wa . Niejedne-krotnie odczytywa.\a go te· 
raz ! zatrzymywała s i ę nad zdaniami, któ 
rycl1 kiedyś n'e rozum i ała , a których i.st:) 
1 ę poję!a dopiero dz i ś . 

Oto "1 6 ;:myk~ ad jedne z nich: 

Mat·ka za.uważyla nie bez zdziwien:a, i dlugk h dniach mogla jeszcze po pracy 

że Kry1styna prawie codziennie wymyka wyjeżdżać ze St rzelmirsk im za m i ą s to i 
s ię teraz z domu, poni ewa,ż jedna1k m i ała c : eszyć s·i ę pięknem !etn ich wieczorów. 

do swojej córki ślepe zaufa1nie, nie py- Krojąc suknie - podczas, gdy przez 

tała jej o nic, a w g·łębi serca - po·dej jej palce przesuwa·iy s i ę mg i ełk i jasnsJ 
rzewając ją o ja•kąś kaba·lę sercową - żorżety i polyskliiwość crepe de ch inów „Mia '. arr. prawie dwadzi eśc i a lat, kle· 

była nawet zadowolona, że jei u nik a j ą- - niecierpl-iwie spoglądala na zegrir, dy oozna·'.·am Marcelego Grena . Sarna 

ca dotychczas mężczyzn córka za.lnte re- nie mogąc s i ę doczekać szóstej gcdz i- 'li e wiem ja1k to się stało, ze za.kocha· 

sowa~ł·a s i ę nimi nagle . ny, bo wiedzia•'. a, że kwadrans po ::.zó· łarn się w ri :rn - a że mi-łość ta by1ła mo 

Wczoraj w Helenowie odbył się dwugodzin
ny wyścig kolarski parami z udziałem zawod 
nil:ów Łodzi, Warszawy i Budapeszt.u. 

Zapowiadało się, że wyścig dwugodzinny pa 
rami zakończy się zdecydowanym zwycię

stwem pary Bek-Gabrych, ale niestety Bek 
miał defekt roweru i w tym czasie na cz0lo 
wysunęła się para Ka.pia.k-Siemifiski. 

Trzeba jednak obi.:?ktywnie stwierdzić, że 

najlepiej jechała para Bek-Gabrych. Podzi
wialiśmy ambicję i pracowitość Beka. który 
wygrał 5 na o3iem istniejących finiszów. 

b0brze jechała r6wnież para Pietra.szew· 
ski-Sa1yga. Natomi2st zawodnic:y węgier
scy, którzy skarżyli się na przemeczenie, ni~ 
odegrali z':>yt wielkiej roli, chociaż Pasztor i 
Tobiasz na finiszach zajmowali czołowe miaj 
sca. rywa1izuiąc z naszymi zawodnikam~. 

Ostatecznie Wę\rzy zostali zdublowani, a je
dna z ich par wycofała się z wyścigu. 

Wyniki . ostateczne są następujące: 

l} Kapiak-Siemińcki. 2) Bek-Gabrych, 3) 
Sał:vga-Pit>traszew!ki. 41 Napierała-Wr'le.

siński, 5) Tarrońskl-Włoda.rezyI;:, 6) Pa-
sztor-Tobiasz. · 
Zwycięzcy w ciągu 2 godz_in przejechali w 

sumie' 78.400 m. 

Egipt i •'Francja 
w finale mistrzostw koszykówki 

. W KUrt~ dOblegaj'° kolica, rozgrywki o 
mistrzostw-o .Europy -w koszykówce. W zawo. 
da.ch bierze udział FllA.No.TA, HOLANDIA., 
EGIPT, GRECJA, SYRIA, LmAN, i TUił.CJA. 
Zawody te. nie Sł w pełni mistrzostwami Euro 
py, gdyż nie uczestnicz~ w nich drużyny ZSRlt 
i CZECHOSŁOWACJI, należące do najlepszych 
w Europie. 

W koiicowych. rozgrywkach padły następuj~ 
ce wyniki: Grecja-SYria 49:45 (19:24), Holan 
dia. - Liban 34:22 (15:13), Egipt - Turcja 
57:44 (25:27), Egipt - Grecja 50:39 (15:20), 
Francja. - Syria 56:22 (25:12), Turcja. - Ho 
landia. 38:24 (22:10). 

Na czele utrzymują sit Egipt i rra.ncja, ma. 
jąc po 5 zwycięstw (bez porażki). Obie dmży 
ny r:;zegrają. jesz.cze mecz ze sobą, o pierwsze 
miejsce w turnieju. Trzecie miejsce zdobyła Gre 
cja, 'mając 4 zwycięstwa w 6 spotkaniach .. 

pelniala mi prĘica . Stałam się automa
tem ,a·le ty,lki;> pozornie, pon ieważ serce 
ludzkie ma również swoje prawa i prę

dzej czy późn iej zatęskni za miłością" ... 

- Tak! To jest prawda!. .. dochodziła 
do w:iiosku g~·ęboko wszystko ujmująca 
Krystyna, choć g;os rozsądku ostrzega:ł 
ją, :!e ta miłość skromnej krawcowej do 
eleqanckiego ~ana z tak zwanych „le· 
pszych sfer'· nie ma właściwie żadnej 
przyszłości, i że qorzko kiedyś może be
dzie musio1ła zapłac ić UJ krótk·ie chwil9 • 
3woiego przelotnego szczęścia. 

- . Wi ęc może wycofać się, póki je
szcze czas? - zastanawiała się trzeźwo, 
ażeby punktualnie olętnaście po szóstej 
zjaw:ć s:ę znowu na Placu Reymonta i r.a 
widok ciemnei twarzv Leszka zapomnie~ 
- w nag'.ym rozjaśnieniu - o wszyst
'<ich swoich rozterkach i postanowie
'iiach.„ · - Moja córeczka nie zrobi chy.ba stej na Placu Reymonta, obok przystanku ją :i ap rawdę p i erwszą, trochę spóżn 1 0· 

żadnego g'!1upstwa, a jest już w tym wie- tramwajów podmiejskich, czeka na nią Tlą miłośc i ą, której świeżości nie przyga 

ku, kiedy dziewczęta powinny myśleć o wysoki mężczyzna o ciemnej, opalone j siły przed tym żadne flirciki i przygodv C::łk :em inaczej tra.kluje tę znajomość 

za·!oże·niu własnego do;nu! - rozumo- twarzy i niebieskich oczach: ten najmil- - oddai} am s i ę Grenow1 ca.łym sercem Les zek Strzel!1lirski. 

wa•ła i udawała .'.iyskretnie, że nie intere- szy, ten najdroższy! i uuszą.' ' On_· nie a.riallzuje swoich uczuć . z la-

su je s ię zupe'linie osobistymi SiJrawami I - Co s ię ze mną dzieje? - z astan~ - - I /a też mam teraz dwadzi eścia !a! dną blondynką spotyka się oc prostu dla 

Krys tyny. wia1a s i ę Krystyna . - Czyżby to by-la m1- ; ta'< sarn~ nigdy dotychczas nie zwrau · teqo , że riud zi rnu się 'N .tvrn wielkim mie 

A Kryis tyna nie mogla pozn ać samej '. ·o:Jć? Czyżbym s i ę za.k ochała? ' ~~n; uwagi na ,r;iężczyz~ : i .dlatego_ !CO:il §cie . że iest s3rn::-i+ny, a Krystyna przy-

sieble. St raci ła równowagę ducha, stał a Nie m i ała w tym kierunku w iele do· p i er:-vs~y uobw n,a rnnie a•z ta·k wielk ie :iomi ... ,a 'TIU mocno Teresę Stors·ką on zaś 
s ię rozwichrzona i roz.targniona . św' adczen ' a i w ogóle do niedawna je- wr.:izerne ! - porownywała Kry'Stvna du . . . . . . . 

I • • . • rh ' t ny Gren·owei· o ~wo'1rn os•: ma1d.J/e o-rzv1emriosc w wyszuk1warnu 
Od i tnaste o zacze~ a pracować w szcze obserwuiąc swo·ie kochliwe ·ko- " o.we s -a . ~ z_ ::i · J • , • • . • • • • 

magaz~nie módgŁa,nows"k :ego Warun.~i l eżank·i, uważała, · że jest wid.ocz~ i~ ni."'!-, c~'.cznym n~~ta~ie rii e.m, a ootem . z~ówl :~d~b ' enstw 1
• prz~ciwnosci między ty~ 

mia l1a tam n i e złe . Za j ęta by'1a do godzi- normalna, skoro an! nie tęsk~1 an: ni.e 1~- ?:i,rzymywai.:i ~ 1 ę. na .111 ri~m urv~k~ lis tu n , dNoma pan.nami. . 

ny szóstej, tak że przy p i ęk nej pogodzie teresuje s i ę mężczyznam i. N1qdy !ez me „Odtąd (pe sm1 erc1 101c'l ty) zyc1e wy ID c. n.) 
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